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PETYCJA

w sprawie wprowadzenia całkowitego zakazu organizacji imprez motoryzacyjnych na zamarzniętych 
akwenach wodnych oraz zaprzestania wydawania zezwoleń na ich realizację na terenie 
województwa warmińsko-mazurskiego.

Działając w imieniu Stowarzyszenia Strażnicy Kompas, niniejszym wnosimy o podjęcie działań 
legislacyjnych i administracyjnych mających na celu ustanowienie trwałego zakazu wjazdu pojazdów 
silnikowych na taflę zamarzniętych jezior w celach sportowych i rekreacyjnych. Wnosimy również 
o nałożenie na podległe organy obowiązku odmowy wydawania pozytywnych decyzji i pozwoleń 
(w tym wodnoprawnych i środowiskowych) dla wszelkich zorganizowanych imprez tego typu.

Uzasadnienie

Wyścigi na lodzie nie są jedynie „zabawą na zamarzniętej tafli". Każdy przejazd wiąże się 
z pozostawieniem na powierzchni lodu szeregu toksycznych substancji. Drobiny metali ciężkich (miedź, 
ołów, żelazo) pochodzące ze ścieranych klocków hamulcowych oraz mikroplastik i sadza z opon wnikają 
w strukturę lodu. W procesie wiosennych roztopów zanieczyszczenia te trafiają bezpośrednio do toni 
wodnej w formie skoncentrowanej. W przeciwieństwie do dróg lądowych, gdzie systemy kanalizacji 
deszczowej mogą (choć nie zawsze) filtrować ścieki, jezioro nie posiada żadnej bariery ochronnej.

Metale ciężkie osadzają się w osadach dennych i kumulują w organizmach żywych (biomagnifikacja). 
Proces ten uderza w rybactwo i turystykę wędkarską -  filary gospodarcze naszego regionu. Co więcej, 
wiele jezior Warmii i Mazur stanowi rezerwuar wody pitnej lub jest zasilaniem dla wód podziemnych. 
Dopuszczanie do ich świadomego zanieczyszczania pyłem technicznym jest działaniem na szkodę 
zdrowia publicznego.

Zwracamy uwagę, że nawet „legalnie" organizowane imprezy, posiadające teoretyczne 
zabezpieczenia, nie są w stanie wyeliminować zjawiska pylenia klocków czy ścierania opon. Wydawanie



pozwoleń na takie wydarzenia jest w naszej ocenie sprzeczne z konstytucyjną zasadą ochrony 
środowiska oraz zasadą przezorności. Wojewoda, jako organ nadzorczy, winien wziąć na siebie ciężar 
odpowiedzialności za dobrostan przyrody i uznać, że interes wąskiej grupy pasjonatów sportów 
motorowych nie może przeważać nad nadrzędnym dobrem, jakim jest czystość wód regionu.

Eksploatacja silników na wysokich obrotach w otwartej przestrzeni jezior, często będących korytarzami 
ekologicznymi, powoduje płoszenie zwierzyny i narusza ciszę obszarów chronionych.

W obliczu postępujących zmian klimatycznych i coraz mniejszych zasobów czystej wody, dalsze 
przyzwalanie na rajdową eksploatację jezior -  zarówno tę nielegalną, jak i sankcjonowaną urzędowo -  
jest niedopuszczalne.


